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N IED ZIELA . 
R O K  1 8 2  7. 0

w s p o m n i e n i a .

P o b y t N . K a ta rzy ­
n y  J l. i S ta n is ła w a  
A u g u s ta  p o d  K a ­
niowem  1787.

N Q T V O S C I t r a n s z  A H ' S h i  E.
Prezes Towarzystwa Król: Warsz: Przyjació ł 

n a u k  , na ostatniem pubłicznćnk posiedzeniu 
d o n io s ł , że Posąg nieśmiertelnego ziomka na­
szego K o p ern ika  , iuż iest ukończony, i ze 
przedsięwzięte są środki aby lak .najrychlej b y ł  
sprowadzonym z B z y  m u  do łP a rsza w y , —  
Od wielu la t ,  przez toż Towarzystwo p rze d ­
sięwzięte przygotowania do dzieła o M edalach  
p o ls k ic h , spiesznie pos tępu ją , i iak tylko ry ­
ciny , któreirii się trudni Członek Towarzys: 
Xżc j j  cm j  u K ul o m ir sk i,  z o s t a n ą  ukończo­
ne , dzieło będzie wydanem.

Na ostatnich Targach Warszawskich płacono 
za Korzec Z y ta  złp: od 12 du 13.—  Pszeni- 
od 1.5 i pó ł  do 20.—  Jęczm ien ia  od 12 do 13\ 
—  Owsa  od 8 i p ó ł  do 9 i pół —  S ia n a  fu­
ro jednokonną od 13 do 26; parokonną od 30 
do 42. —  S ło tn y  furę  zwyczajną od 6 do 8 i 
p ó ł , —  Ostatnia wiadomość handlowa z A m -  
szterdan iu  douosi, że o d d .  18 4j>23 z .m .  zbo­
że miało taki odbyt, iakiego iuż oddawna nie 
było . —

Uwiadamiam Szanownych Prenumeratorów 
D zienn ika  ł f  arszaw skiego  na prowincji inicsz- 
ka iącyćh , żc wyszły  Nra za S tyczeń  i L u ty  
tegoż pisują na iok  1827 , i że w kró tce  uisz­
czę się zupełnie z d ługu zaległych Nuinei ów. 
Kto więc zechce prenumerować na k w a r ta ł  
p ie rw szy  r. b. niechaj zgłosić się raczy na 
właściwą pocztę, a natychmiast otrzyma p ie r­
wsze 2 jiumera. Numer z miesiąca Marca i

Kwietnia iu ż s ą p o d  prassą i w kró tce  uhończo. 
ne wyjdą.—  R edaktor Dziennika łV  ar sza: 

W onegdajszem ciągnieniu L o terji Liczbo- 
wej, wygiano w Kantorzę Józefa Dawidsona 
ju z y  ulicy Senatorskiej obok handlu Dobiycza, 
1 ernO na Ńra 12. 20. 80 na złop: 1 ,187, o- 
prócz znacznych Amb i Extiaktow . —  W K an­
torze moim przy ulicy jVotyv Św iat i fV are-  
ckiej pęd N r  1253, tyygrano T erno  na Nra 3 ,  
12. 20, summę 1 ,968 złp. oraz kilkanaście 
znacznych Amb. Jó ze f Rartl.

Ulrzyimiiący Kawę i Podwieczorki w O gro­
dzie przy ulicy Zielonej, N r 2070, ma zaszczyt 
przypomnić się łaskawej pamięci Szano: Publi­
czności, przyrzekając oraz prędką, usługę i po- 
inierna cenę.

Księgai nia N. G liksberga  odebrała znaczny 
transport dzieł zagran ićznyćh , a między wa- 
żniejszemi wyszłe w roku zeszłym , t łum aczo­
ne z angielskiego na ięzyk f rancuzk i, dzieło 
p o d  ty tułem : P odróże i odkrycia  w p ó łn o ­
cnych i w średnich  częściach A f r y k i  p r ze z  
wielką p u szc zę ,  wiatach 1822, 1823 i 1824 , 
uskutecznione przez Maiora D cn h a u s , Kapita­
na .Copperton i Doktora O u d n e y , voyages et 
decotivertes dans le nord  , etc. de V A fr iq u e  
etc. Dzienniki angielskie i francuzkie oddały 
zasłużoną pochwałę wydawcy, tego ze wszech 
miar wielce ciekawego dzieła. Dodatek przy 
temże dziele wydrukowany , zawiera S łow ni­
czek różnych języków a fry kańskich , wyjątki 
o Jeografji Afryki , tłumaczone z ai abskiego ;
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niektóre szczegóły ściągające się do b o ta n ik i , 
mineralogji i innych gałęzi z h istorii natural­
nej. D zieło  składa się z 3 tomów in $vo i 1 
atlasu. A!las mieści w sobie mappy ieografi- 
czne , ryciny wyobrażaiące widoki różne , ko- 
stumy ( u b i o r y ) ,  m e b le ,  instruments ,’ b roń  
i t. d . , iakie podróżni widzieli u narodów A- 
fryki. Sprzedaie sig w rzeczonej Księgarni 
po z łp : 86.

M rty k u ł  nadesłany. —  Umieszczone w 88 
N rze  Kurjera Warsza: zagadnienie,^który z 3ch 
Synów najbardziej kochał Erasta Ojca? nie 
da sig prosto (positive; stricte sic dictae) roz­
wiązać. Moralność również ma swe granice, a 
m iłość  ojcowska zbliżonym sposobem, wszakże 
na tej samej gruntuie się zasadzie. Biorąc za­
tem z po'zoru, przypuścićby nieiako można, że 
najmłodszy Syn obraził moralność, z powodu, 
iż zbytecznie oddał sig uczuciom boleści; lecz 
w samem zdarzeniu, mieści się usprawiedli­
wienie tegoż, gdyż wypadek b y ł  skutkiem w ro­
dzonej słabości konstytucji iego, powciąguie- 
nie , której n ie ie s tw  zupełnej mocy 'człowie­
ka. Starszy dopełn ia ł powinności,  gdy ściga- 
iąc zamierzonego na osobie Ojca zabójstwa, spra­
wcę, czyn ił  go bezsposobnyin dokonania zbro­
dni,  zaczem średniemu Synowi n ie pozostało 
istotnie (effective) iak w przeciągu tym , potrze­
bne dora tunku  przedsiewziaść środki.  Wrze- 
ezy samej, cożby skutkowało, gdyby wszyscy 
3 Synowie w icdnyrn czasie rzucili sig, na ł o ­
no Ojca, a zbrodniarz (ieżeli to b y ł  człowiek 
silny) korzystaiąc z czasu znalazłby spęrobność 
zamierzone dokonać zabójstwo, lub 3 Braciom, 
śmiertelne zadać rany. Wszyscy zatem 3 B ra­
cia zarówno i każdy znich wszczególności do­
pełnili  swych powinności.—  Sapienli s»t. 
V"oss D oktor Medycy: w Kowalu.

Sposób  zabezpieczania  sera od robaków. 
Potrzeba chować ser w garnkach lub naczyniach

drewnianych , i przekładać go pączkami dziu­
rawca , czyli ziela S to -Jańskiego (Hypericum 
perforatum^ , które prócz tego ieszcze nadaie 
serowi smak w yborny ,  i tłus tym  go czyni. 
P ieprz c a ły ,  równie zabezpiecza go od robactwa.
— M aść rossyjska do pasków , na których 
się ostrzą brzytwy. Podług  P. Bcrghauptrna- 
na Fiowanki, maść złożona z miałkiegp p ro s z ­
ku trypli i ł o i u , ze wszystkich dotąd znany ch  
sposobów do ostrzen ia  brzytew ies t "najlepszą, 
a bardziej i e s z c z e ,  Kiedy zamiast ł o i u ,  użytą 
będzie czysta oliwa prow nneka.

N O W O Ś C I  Z A  G R A N I C Z N E.
Gazeta Genueńska oświadczyła publiczn ie ,  

iż umieszczona wiadomość we wszystkich ga­
zetach o nowo wybudowanym wielkim teatrze 
w Genui, iest zm yślona)—  Ledy tiochran , 
małżonka znanego L o rd a ,  p rzybyła  do Pary- 
z a - nocy z d. 14 na 15 z. na. w Bordo
spaliła sig ralinerja c u k r u  , panów Sulie Jo- 
inas et /i oirip: Pożar b y ł  tak nagły  , ze le­
dwo sąsiedzkie domy uratować było  można , 
szczęściem że księgi i papiery handlowe zosta­
ły  uratowane.— Donoszą z M adrytu  że Xżna 
heira ciągle^ ckoruie. VV krotce spodziewaia 
się w tej stolicy Posła h iszpańskiego, zostaią- 
cego dotąd przy dworze Lisbońskim. —  Listy 
z Liworno donoszą Że rząd w Trypolizie za­
powiedział wojnę Wielkiemu Xięstwu Toskań­
skiemu ; Dej tameczny iuz rozkazał wyprawić 
4 okręty woienne które napastować marą ban­
derę Toskańską.—  D. 20 z. m. Pan Bannin^  
pierwszy Minister Angielski dawał wielki o- 
biad , na którym znajdowali się Xżc Filar en- 
cji , Ma rgrabia Mrtglesea , Hrabia Ilarrowby ̂  
L ord  B exlej'i wiele innych dostojnych osób.
—  Dnia 1,6 z. m. Lord  ftlaior L o n d y n u ,  we­
d ług  dawnego zwyczaiu dał wielką ucztę wiel­
kanocna , na której znajdowało sio 450 osób; 
s tó ł  b y ł  zastawiony przepysznym serwisem
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srebrnym . O północy rozpoczął się B a l , na 
k tórym  znajdowało .się 1800 osób.

W N a u p lji  gdy Grecy sposobili się do uro- 
czystości, z powodu odniesionych zwycięstw 
nad Turkam i,  nagle huk armat zwiastował 
mieszkańcom przybycie Lorda I to c h r a n ,  do 
tamecznego portu . Dnia 16 Marco, p rzyby ł 
ten L ord  do N apo li d i Rom ania  i ledwo na­
zwisko iego rozgłoszono między lu d e u i , a ze­
wsząd cisnęli się mieszkańcy bez wyiatku 
starce i dz iec i , na wały twierdzy dla widzenia 
swego wybawcy, na którym p-okładaią całą na- 
dzieie. Jeszcze szlachetny Lord  nie wysiadł 
na ląd, gdy zewsząd dały się słyszeć  okrzyki 
radości, co Kochrana do łez  wzruszyło. Koin- 
missja rządu Greckiego przy i cła Lorda Fio- 
chran z największemi honorami, poczym na­
stąpiła narada miedzy Lordem a 'Prymatami 
Greckiemi, podczas której oświadczył im J i o - 
clircin swoj zamiar względem działań woien- 
nych przeciw Turkom , oznajmił oraz, ze 3go 
dnia po przybyciu wypTynie na czele .15tu o- 
krętów na otwarte morze. Gdy ta pomyślna 
wiadomość doszła do Piunte , utworzyły się 
w krotce 3 pułki ochotników, których dowód­
ca oczekuje na pomyślne chwile, dla p rzepra­
wienia się do Peloponezu. —  Pani Pasta  sła ­
wna Śpiewaczka powróciła do P a rysa , gdzie 
iednak n ied ługo  zabawi' gdyż w krotce udać się 
ma do Londynu. —  D n ia26 z. m. wykonano 
"  P a r y ż u  wyrok śmierci,  na nieszczęśliwym 
Meselino, który w kwiecie młodości przez nie­
szczęsne gry  uwiedziony, zamordował sivego 
przyiaciela. —  W M a d ryc ie , odbywaią się 
częste pady Ministrów, których zamiar dotąd 
n ie ies t  wiadomy.

Kapitan M aillet, który Grekom w ostatniej 
kampanji ważne przysługi uczynił i przed 2 
miesiącami p rzy b y ł  do 1'aryia , wyicchał na 
pow rot do Grecji. Paryskie  towarzystwo p rzy ­

jació ł Greków poleciło mu, aby dostawił po ­
moc Pułkownikowi Fabw je , znajdującemu 
się w warowni Ateńskiej. Pan M aillet uda 
się pierwej do Genewy, dla rozmówienia się 
z Panem E jn a rd em , a potem do M nhony, 
gdzie wsiądzie na okręt.

M ody Paryskie. —  Tylko deszcz może 
przeszkodzić teraźniejszym spacerom w lasku 
Bulońskini, do którego wszyscy się udaią z po­
spiechem między lwszą a 2gą godziną z po­
łudn ia ,  aby używać miłego widoku zielonych 
trawników, i przyiemnngo słońca. Przybywają 
tam konno i poiazdami zazwyczaj nieco w negli­
żach, co iednak nie przeszkadza elegantkom i 
elegantom pokazać się z tualclą najwyszukań- 
szą; powiększej części Damy są w kapeluszach 
z szęrokiemi rondami lub kapotkach , woale 
powszechnie są używane. Ciągle widzieć m o­
żna Salopy’ w kraty Szkockie, ale więcej chust­
ki i szale zastępują miejsce tych zimowych u- 
biorow. Pani Elisahetęi Ceinart otrzym ała na­
grodę z nauk moralnych na konkursie, przez 
lowarzystwo wzaiemnego uczenia, za ułożenie 
dzieł e lementarnych, pod ty lu łcm : X ią d z  P le­
ban fViejski. Na pierwszem wystawieniu D ra ­
my Etelwina, wiele Dam miało girlandy z róż, 
hiiacentów błękitnych i kokard wpiętych bar­
dzo wysoko. Suknie axamitnc najwięcej garni- 
ru ią  blondyną białą. Kapelusze najmodniej­
sze są b łękitne , lila lub koloru żołtego, zwane­
go rajskim p ta k iem ,  ozdobione 5 wielkiemi 
h i i acy n t a m i . — D O N I E S 1  E R  IM .

Franciszek Szwej ko los k i Fryzjer  Teatru Na- 
rodo: od la t- l  itu zamieszkały, dawniej wdo- 
mu Lasockich pod Kr 551, rok teraz iak p rze­
niósł sw'oj Magazyn Fryz jerski do domu naro­
żnego, wpodle będącego pod K r  552. Wchód 
dotego  Magazynu przez Sklep Perfumerji , d r u ­
gi wchód od ulicy przez s i e ń ,  id ą c 'o d  hotelu 
Drezdeńskiego. W którym są urządzone oso-
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b n e  lokale dla D am  I M ężczyzn .  Z apobiegając 
'  w yn ikn ąć  m o g ący m  o m y łk o m  , gdy/, na  

n io ie  dawne m iejsce  lo ies t  w L asock ich  d o ­
m u ? w p ro w a d z i ł  się in n y  tegoż ium sz lu ,  m ą -  
iąc  p od obne  znaki i malowania f ig u r  F r y z j e r ­
s k ic h ;  d la  un ikn ien ia  zawodu Szano: Publiczn : 
m am  h o n o r  donieść  o p rzep ro w ad zen iu  rnego 
m agazynu .  P och leb iam  sobie ze łaskaw a P u ­
bliczność  raczy  teraz iak i dawniej zaszczycać 
mój m agazyn  swą obecnością .

A. P r e s l e r ,  m i e s z k a  p r z y  u l i c y  Piek-arskiey poil N r  
120 na l i ń  p i ę t r z e  od  f r o n t u ,  po l e c a  s i ę  isiaknAV.yin Da • 
mmi i  z i e d w u b n e m i  W i e d e ń s k i e  mi  L o k a m i ,  k t ó r o  f a ­
b r y k  u i e bez  d r u t u .  T a k o w e  ni a i ą  t ę  z a l e t ę ,  że n i e -  
g p r a w i ą i ą  o b r z y d l i w o ś c i ,  bo n i e  s ą  z c u d z yc h  w ł o s ó w  
B i l i  t ez  z c ho r y c h  osób ,  n i e  ś c i s k a i ą  t ak  g ł o w y  i ak na  
dvu t a c h ,  i po o d n o w i e n i u  wyg ł ą i l a i ą  l ak i ak w pr z ó d y ,  
gdy  p r z e c i w n i e  z w ł o s ó w  po p r z e r o b i e n i u  t r a c ą  p o ł o ­
w ę  onych .

Ni ż e j  p od p i s an y  F a b r y k a n t  K a p e l u s z ó w ,  p r z e n i ó s ł  
H a n de l  s wó j  z Do mu  z pod N r o  4&G, p rzy  u l i c y  
M i o d o w e j  do w ł a s n e g o  D o m u  pod N r  383 ,  p r z y  u i ś ć j  
K r a k o w s k i e  P r ze d m i e ś c i e ;  o c zy m ińa h o r mr  P r z e ś w i t :  
P u b l i c z n o ś ć  z a w i a d o m i ć .  — F r y d e r y k  M agd<il iński .

D o m y ,  p i e rw s zy  p rzy  u l i cy  Ai ea  z o g ro de m wa r z y  
w n y m  i f r u k t o w y m  , o r a z  z o g ro d e m w i ę k s z y m  przy 
u l i c y  W i e j s k i e j  pod N r  1721 ,  n i e m n i e j  Dom d r u g i  z o -  
g r o d e m  p rzy  u l i c y  W i e j s k i e j  pod N r  1710 tu w W a r ­
s z a w i e  e x y s l u i a c e ,  są k a ż d e g o  cza s u  z w o ln e j  r ę k i  do 
s p r z ed a n i a ;  ż y c z ą c y  s ob i e  k u p n a  t a k o w y c h ,  z echc ą  s i ę  
u d a ć  do  w ł a ś c i c i e l a  d o m u  p rzy  u l i c y  W i e j s k i e j  pod  
N r  1739 m i e s z k a i ą c e g o ,  t o  i e s l  do Ur; J ó z e f a  A m b r o s z -  
k i e w i c z a .

P o t r z e b n y  i e s t  N a u c z y c i e l  w W a r s z a w i e  do du/o jga  
D z i e c i ,  k t ó r e n b y  u s p os a b i a !  ie  z a c z ą w s z y  od K l a s s y  
I s ze j  aż do Gslej  w p r z e p i s a n y c h  d l a  .Szkół  n a u k a c h ,  
ż y c z ą c y  t e go  o b o w i ą z k u ,  o d b i e r z e  i n f o r m a c j ą  p r z y  u l i ­
c y  R y m a r s k i e j  p r zy  P a ł a c u  K o mm i s s j i  R z ą d o w e j  S k a r ­
b u  w Do mu  S t o l a r z a  H e i n r y c h a  na  d rug i e i n  p i ę t r z e  
u  W .  L a p i e r r a .

K o n i c z y n a  c z e r w o n a  ( T r i f o l i u m  p r e t e n s e )  ś w i e ż a  
z p r z e s z l o r o c z u eg o  z b i o r u ,  i e s t  do s p r z e d a n i a  w H a n ­
d lu  M e n t z l a  i M i o d u s z e w s k i e g o ,  na  rogu  p rzy  u l i c y  
M i o d o w e j  i D ł u g i e j ,  pod Nr  4 8 8 ,  w d o mu  X X .  P i i u i ó w

W  h a n d l u  n a  k r a k o :  P r z e d :  N r  4 4 3  na  p rz e c i w  g ł ó ­
w n e g o  od w a chu ,  d os t a ć  i c s / c z e  m o ż n a  K o n i c z y n y  b i a ­

ł o  k w i t n ą c e j ,  k t ó r a  s i ę  p o w s z e c h n i e  dla O w i e r  z ns l e  - 
w a ,  d r u g i  g a t u n e k  L u c e r n y  S z w a j c a r s k i e j  w i e c z n e j ,  
t r z e c i  g a t u n e k  t a k  z w a n e j  E p u l i n y  r &ża wo- kwi t ną Ce / ' ,  
c z w a r t y  g a t u n e k  z w y c z a j n e j  c z e r wo ne j .  j e s t  t a k ż e
i S z pe rg e l .

P o d a i e  s i ę  do puh! iczt i ej  w i a d o m o ś c i , . iż a u k c j a  na 
e f f e k t a  t a k o  to:  Ł u ż k a .  K a n t o r k i ,  k a n a p y ,  K o t d r v ,  i 
t .n.  t u  w W a r s z a w i e  p r z y  u l i c y  B e l w e d c r s k i c j  ’ w’ do-  
mu  pod N r  3u69 w d n i u  7 m.  i r. 1,. 0 g o d z i n i e  3 z po .  
J udn i a  za  go t ow e p i e n i ą d z e  w i ę ce j  d n i a c e m u  odbędz i e  
Się.  ~  A n d r z e j  T r y l l e r o w i c z  K. T .C. IV-M.

P o t r z e b n a  i e s t  s u m m a  0 , 0 0 0  do t o , 0 0 0  zl.  na  l i ypu t ekę  
D ó b r  Z i e m s k i c h ;  da l sza  w i a do mo ś ć  u W .  R o ż e n  V- . vu-  
k a t a  p rzy  u l i c y  D ł u g i e j  N r  500.

Po d p i s a n y  K o m o r n i k  uwiadomi. . -  Szano-  Pub l i -  
w d n i u  0 M a i a  r.  b. i dni  n a s t ę p n yc h  z a w s z e  o,l 
ny  2  do  7;  z p o ł u d n i a  w W a r s z a w i e  przy  ’u l i c y  Kl 
k t o r a i n e j  pod N r  7 0 1, [ . i t ;  C. na  t s z e i u  p i ę t r z e ,  08 p 0„ 
s t a w y  S u k n a  K r a t o w e g o  w r óż ny c h  k o l o r a c h  i g a l u n " 
k a rb ,  S r e b r u  r o z m a i t e ,  T a b a k i e r k i  z ło t e  i s r e b r ne -  t „* 
dz i e ż  Z * t a r k i ,  S u k n i e ,  C h u s t k i ,  S z a l e  b a ń s k i e  f r an -  
c uzk i e ,  1‘e r k a l e  C t r k a s y ,  P t o t n o  h o l e n d e r s k i e  w s z t u ­
kach ,  N a u k i u y ,  L z e l i c h y ,  Sz k a t u ł y  , M a s z y n y ,  do ka r -  
hu  w a n i a b r e l i z n y ,  i e r l wahne  i s kórza i i o  R ęk a wi c z k i '  
j e d w a b n e  U ' s t ą ż k r ,  N i c i .  P r zę dz e ,  W o r k i  do  sz . -ótul  
A l e m b i k i ,  K a p e r s / t y c h y . Ż y d o w s k i e  b i n d y ,  P e r ł y ,  P i e r ­
ś c i o n k i  K a m i z e l k i ,  G a l a n t e r j a ,  ' . I i e i z i a ue  i C y n o w e  
n a c z y n i a ;  oraz  i n n e  T o w a r y  przez  publ i czni ,  l i c y t a c j a  
z a  g o t o w e  K u r a n t  p i e n i ą d z e  w i ę c e j  d a j ą c e mu  s pr ze  ' 
d a n e  b ę dą .  -  Jam  R ed l ich  K om orn ik  T. C. IV. ,57.

W  Do mu  pod N r  742 ,  p r zy  u l i cy  R y m a r s k i e j  dos t ać  
m o ż n a  n a s i e n i a  K o n i c z y n y  bi a ł e j  ś w i e ż e j ,  na  g a r -  
c e  i korce .

IVieś Grodziska ,  i C zęść  Kabęezewt.  w Ob w o dz i e  
R a w s k i m  w W - t z t w i e  M a z o w i e c k i e m  od S t r y k o w a  nłj |  
1 i pól  od B r z ez i n  1 i pór ,  a od M i a s t a  W a r s z a w y  
mi l  10 l e ż ąc a ;  p o s i a d a j ą c a  M ł y n  w o d n y ,  B r o w a r  i G o ­
r z e l n i ą ,  Pa s t w i s k a  ob f i t e  i Las ,  do S u k c e s s o r ó w  D e m ­
b o w s k i c h  n a l e żą c e ,  w d n i u  10 Ma i a  1827  r .  n a  r ze cz  
t yc hż e  -Sukcessorów D e m b o ws k i c h  p r z e z  p u b l i c z n ą  l i -  
c y t a c j ą  na  l a t  3 w mi e ś c i e  S t r y k ó w ie p rzed  t a me cz ny  ni
l t e i e n t e m ,  lub z w ol n e j  r ę k i  wy d z i e r ż a w i o n ą  z o s t a n i e ,
n a  k t ó r y  t e r m i n  a  n a w e t  w każdyan cza s i e ;  ż y c z ą c y  
s obie  w z i ę c i a  w d z i e r ż a w ę  z g ł os i ć  s i ę  z ec h c ą  do  n i ­
że j  p o d p i s a n e g o  w W a r s z a w i e  pod Nr  I ,  m i e s z k a i ą c e g o ,  
gdz i e  b l i ż s zą  i n f o r m a c j ą  p o w z i ą ś ć  t t iogą.

K a r ó l  R o ssa
J u t r o  w t e a t r z e  f r au eu z k i i n  2gi  ws t ęp  P .  S u F t l i x a .


